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Zasłuchani w Słowo Boże (Mk 9,30-37) 

Odrzuć swoją pychę 
W przechwalaniu się Apostołów widzimy odbicie na-

szych słabości. Ich pycha i spór o pierwszeństwo przy-
słoniły im Chrystusa. 

Któż z nas nie uległ pokusie pychy? Bóg, rodzinne do-
my i przyjaciele coraz częściej schodzą na plan dalszy,  

a kariera, pieniądze, stanowiska czy pozycja społeczna 

stają się najważniejsze. 
Tymczasem pozorne „marnowanie” czasu z tymi, któ-

rych Pan Bóg daje nam na naszej drodze, pozwala odkry-
wać prawdziwe pragnienie Boga w naszych sercach,  

a przez to nie tracić wrażliwości na to, co ważne. 
Czy służę innym? Odrzucam swoją pychę? Czy potrafię 

przyznać się do błędu? Przeprosić? Kochać bezinteresow-
nie? Modlić się za nieprzyjaciół? Łagodzić konflikty? 

Źródło: imf.pl (az) 

Podwyższenie Krzyża Świętego… 

Krzyż to Miłość Boga 
„Twoje ręce przebite za mój grzech, w Twoich sto-

pach gwóźdź nienawiści mej. Patrzysz z krzyża na cały 
ten marny świat. Powiedz, skąd siłę jeszcze masz, by 

wołać: Ojcze, przebacz im, bo nie wiedza, co czynią.” 

Piątek, 14 września. Święto Podwyższenia Krzyża i 150 
parafian na Górze Bożniowej. Nic nadzwyczajnego, by 

trzeba było to relacjonować. Z perspektywy jednak piąt-
kowego wieczoru, który kryje w sobie istotę naszego Zba-

wienia, manifestacja swojej przynależności do Krzyża 

Chrystusa nabiera wymownego wymiaru. 

Podczas Mszy świętej dokonaliśmy uczczenia Krzyża. 

Poświęcenie różańca  
dla dzieci z klas II Szkoły Podst. 
 

„Różaniec to moja ulubiona modlitwa!  
Taka wspaniała modlitwa! Wspaniała w jej prostocie  
i jej głębi… Modlitwa tak prosta i tak bogata. Z głębi 

mojego serca zachęcam wszystkich do jej odmawiania." 

(bł. Jan Paweł II) 
 

Zanim rozpoczniemy październik, miesiąc różańcowy, 

zapraszamy dzieci z klas II Szkoły Podstawowej 
wraz z rodzicami na Mszę świętą w przyszłą nie-

dzielę 30 września o godz. 11:00. W czasie tej Mszy 
świętej zostaną poświęcone dzieciom różańce.  

Z lampionami w dłoniach przeszliśmy trasę, modląc się 

słowami różańca świętego, by w końcu stanąć na górze  
i rozważyć 7 słów, jakie Chrystus skierował do nas z krzy-

ża. 
Był to czas refleksji nad naszym codziennym życiem  

i postępowaniem względem bliźnich. Czas, by odpowie-

dzieć na elementarne pytania związane z naszą wierno-
ścią wobec Chrystusa. By zrobić rachunek sumienia. By 

podziękować Jezusowi za Jego Mękę i śmierć na krzyżu. 
Przebaczyć tym wszystkim, do których czujemy urazy. Był 

to czas, aby ostatecznie wyznać szczerze w swoich ser-
cach: „Jezu, ufam Tobie”. 

Wiszący na krzyżu Chrystus, tylko pozornie wydaje się 

milczący. Ostatnie Jego słowa to wyznanie miłości.  
Dokończenie str. 2 



 

OGŁOSZENIA PARAFIALNE: INTENCJE MSZY ŚWIĘTYCH: 

PONIEDZIAŁEK - 24 WRZEŚNIA 2012 

07:00 O bł. Boże i zdrowie dla członków róży  

św. O. Pio 

18:00 + Michał, w 10 r. śmierci 

18:00 + Stefania Śmiłek, od córki z rodziną (greg.) 

WTOREK - 25 WRZEŚNIA 2012 

07:00 + Maria Pstrucha,  

od wnuków: Kamila i Agnieszki 

18:00 + Stefania Śmiłek, od córki z rodziną (greg.) 

18:00 Dziękczynna za dar życia i zdrowia,  

w r. urodzin, z prośbą o dalsze Miłosierdzie  

Boże 

ŚRODA - 26 WRZEŚNIA 2012 

07:00 + Stefania Głowacz, w 5 r. śmierci, + Józef,  

od córki z rodziną 

18:00 + Stefania Śmiłek, od córki z rodziną (greg.) 

18:00 W 1 r. urodzin Filipa (o bł. Boże i zdrowie dla dziec-

ka oraz rodziców), od babci 

18:00 O bł. Boże i zdrowie dla ks. Artura i uczestników 

pielgrzymki do Dukli 

CZWARTEK - 27 WRZEŚNIA 2012 

07:00 + Józef Pitra, od sąsiadów z ul. Jasnej 

07:00 + Anna Majcherczyk,  

od sąsiadów z ul. Piłsudskiego 

18:00 + Stefania Śmiłek, od córki z rodziną (greg.) 

18:00 + Władysław Jelonek, w 8 r. śmierci, + rodzice 

PIĄTEK - 28 WRZEŚNIA 2012 

07:00 + Józef Pitra, od sąsiadów z ul. Jasnej 

07:00 + Irena Świeży, od rodzin: Brożek i Zając 

18:00 + Stefania Śmiłek, od córki z rodziną (greg.) 

18:00 + Janina Dec, + Józef, od córki i wnuka 

SOBOTA - 29 WRZEŚNIA 2012 

07:00 + Józef Pitra, od sąsiadów z ul. Słonecznej 

07:00 + Michał 

18:00 + Stefania Śmiłek, od córki z rodziną (greg.) 

18:00 + Michał Lorek, imieninowa, od żony z dziećmi  

i wnuków 

NIEDZIELA - 30 WRZEŚNIA 2012 

06:30 Za Parafian 

08:00 + Henryk Wachowiak, od rodziny Kucharskich 

09:30 + Leon Rejdych, od syna z rodziną z Czeladzi 

11:00 + Zygmunt Dąbek, + Zbigniew Dąbek,  

+ Dorota Zdunik 

11:00 + Stefania Śmiłek, od córki z rodziną (greg.) 

12:15 + Michał Biedermann, imieninowa, od żony 

18:00 W intencji Łukasza, w 3 r. urodzin  

(o zdrowie i bł. Boże) 

Wierni zgromadzeni przy Krzyżu na górze Bożniowej.  

Więcej zdjęć znajdziemy na stronie internetowej naszej 
parafii. 

Dokończenie ze str. 1 

Poprzez swoją Najświętszą Krew, wylaną na krzyżu, 
uczynił nas swoimi braćmi i siostrami; wspólnotą, w któ-

rej nikt nigdy nie może czuć się obcy czy opuszczony. 14 
września pod krzyżem na Górze Bożniowej nikt z nas nie 

czuł się samotny. 

Popatrz na Jego Święte, choć skrwawione od męki, 
oblicze. Odwzajemnij Jego Miłość.  

„Wykonało się! Dla Ciebie! Słyszałeś to już wiele ra-
zy… Nadal w to wierzysz?”. 

Anna Zając 
Zdjęcia: Stanisław Kaczmarczyk 

W liturgii Kościoła w tym tygodniu: 

 we wtorek – bł. Władysława z Gielniowa; 

 w czwartek – św. Wincentego a’ Paulo; 

 w piątek – św. Wacława; 

 w sobotę – św. Archaniołów: Gabriela, Michała  

i Rafała. 

Dziś ostatni dzień rekolekcji dla młodzieży. O godz. 

12:15 uroczyste zakończenie nauk i zapisy na przygoto-

wanie do przyjęcia Bierzmowania. Serdeczne podziękowa-

nie dla ks. Janusza za prowadzenie zajęć rekolekcyjnych. 

W sobotę 6 października wyruszy pielgrzymka do Czę-

stochowy oraz do Gidel i Leśniowa. Wszystkich, którzy 

zapisali się na wyjazd, prosimy o wpłatę 60 zł na koszt 

podróży do czwartku włącznie (w zakrystii bądź w kance-

larii). 

W ubiegłym tygodniu z naszej wspólnoty parafialnej 

odeszli do wieczności: śp. Marian Koryczan, Roman Mal-

czyk oraz Jadwiga Dąbrowska. Pamiętajmy o nich w na-

szych modlitwach i prośmy o Miłosierdzie Boże. 

Podwyższenie Krzyża Świętego… 

Krzyż to Miłość Boga 



 

Okiem Proboszcza 
Po wakacyjnej przerwie wznowił 

działalność Parafialny Zespół CARITAS. 

Jest rzeczą oczywistą, że duszpasterstwo 
każdej parafii musi w swojej pracy prze-

widywać i zaspokajać potrzeby ludzi 
biednych. Tak było w czasach apostol-

skich, kiedy to do służenia biednym powołano diako-
nów, tak jest i współcześnie. Jak mówił Chrystus: 

„Ubogich zawsze mieć będziecie”. Czasy się zmieniają, 

postęp idzie w każdej dziedzinie życia, ale zawsze są 
ludzie, którzy nie potrafią sprostać wymaganiom cza-

sów, zostają „w tyle” i obowiązkiem bogatszych, zarad-
niejszych jest im pomóc. Oczywiście nie zawsze ten, co 

prosi o pomoc, jest biedny. Często jest po prostu leniwy 

albo przeznacza swoje dochody na złe cele, np. alkohol  
i próbuje wyłudzić żywność, ubranie i inne rzeczy od 

tych, którzy pracują uczciwie i płacy nie przepijają. Ry-
zykowne jest jednaj samodzielne osądzanie: kto biedny 

a kto cwaniak. Lepiej niepotrzebnie dać jednemu nacią-
gaczowi niż nie dać jednemu naprawdę biednemu. 

W każdy czwartek, od 16:00 do 17:30, może przyjść 

zarówno ten, kto chce coś ofiarować, jak i ten, kto chce 
coś otrzymać. W miarę możności postaramy się zara-

dzić. Wspólnie z wszystkimi pracującymi w naszej para-
fialnej Caritas zdecydowaliśmy, że od września przesta-

jemy przyjmować i rozprowadzać odzież, gdyż po pierw-

sze zainteresowanie nią jest niewielkie. Po drugie,  
w pomieszczeniu obecnie użytkowanym nie ma możli-

wości przechowywania jej w sposób higieniczny i bez-
pieczny dla zdrowia. To, co leży już od wielu lat, wydzie-

la przykry zapach, jest możliwość rozwoju pasożytów,  
a na profesjonalną dezynfekcję nie mamy środków. Po-

stanowiliśmy zatem zaapelować o dary niepsującej się 

żywności, o środki kosmetyczne (mydło, pasta do zę-
bów, proszek i płyn do prania) i chemię gospodarczą,  

a także przybory szkolne dla dzieci oraz słodycze. O ta-
kie rzeczy często pytają rodzice wielodzietnych rodzin, 

to się może przydać biednym samotnym. Rozdawanie 

ubrań, które przecież muszą być na miarę, nie zdało 
egzaminu. Odzież zalega półki i nie cieszy się zaintere-

sowaniem. Tych, którzy mają w domach zbędną odzież, 
odsyłamy do pojemników PCK. Tam mają możliwości 

magazynowania, segregacji i dezynfekcji. Tam to będzie 

mądrzej zużyte. Żywność, chemię i przybory szkolne 
jesteśmy w stanie rozdzielić między potrzebujących. 

Każdemu, kto nie tylko przed świętami, ale w ciągu roku 
podzieli się darem serca z potrzebującymi, już teraz mó-

wimy szczere „Bóg zapłać”. 

ks. Stanisław Bercal 

Wakacyjny wyjazd do Zawadki 

Uczestnikom wakacyjnego wyjazdu do Zawadki na pewno nie 

brakowało atrakcji.                                                 foto: ks. T. Jarząbek          

Ostatni tydzień sierpnia (24-31 sierpnia br.) dla wielu 

był jedynie ostatnim tygodniem wakacji. Jednak dla kilku-
nastu młodych osób z naszej parafii był wyjątkowym cza-

sem rekolekcyjnego wyjazdu do Zawadki.  
Dom Rekolekcyjny w Zawadce na kilka dni stał się miej-

scem pobytu dzieci z Trzebini. Przy duchowym wsparciu ks. 

Tomasza oraz opiece pozostałych animatorów uczestnicy 
mogli nie tylko odpocząć, ale i nauczyć się odpowiedzialności  

obowiązkowości. – Dbaliśmy o porządek i sprzątaliśmy - opo-
wiada Mateusz, jeden z uczestników wyjazdu. Jednak na tym 

się nie kończyło… Były modlitwy, konferencje o Mszy św.  
i czas na rozrywkę. Pobyt w Parku Rozrywki k. Jordanowa, 

jak wspomina chłopiec, na pewno należał do jednego z uda-

nych punktów tego wyjazdu. Ważne, że pogoda dopisała,  
a spędzony czas spędzili na regeneracji sił fizycznych i du-

chowych. – Jednak zdecydowanie za krótko - podsumowuje 
z uśmiechem Mateusz.                           Wojciech Hajduk 

Parafialny Zespół CARITAS zachęca 

wszystkich parafian do składania w cią-
gu całego roku darów dla najuboższych 

członków naszej wspólnoty. Chodzi  
o dary żywnościowe, środki czystości oraz 

pomoce szkolne dla dzieci. Można je przynosić 

w każdy czwartek między godz. 16 a 17. Bar-
dzo prosimy, aby nie przynosić odzieży, po-

nieważ zainteresowanie tymi darami jest niewielkie, a jednocze-
śnie nie mamy możliwości higienicznego przetrzymywania 

odzieży w pomieszczeniu Caritas. 
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Bo tylko u Matki czujemy się jak w domu... 
Sobotnie popołudnie można spędzić na różne sposoby. 

Duża grupa naszych parafian i nie tylko postanowiła wy-
brać się 8 września pieszo do Płok. Spotkanie modlitewne 

Grup Różańcowych regionu w ramach odpustu parafialnego 
to główny powód wędrówki. Niespełna dwie godzinki mar-

szu minęły jak chwilka… Trochę modlitwy, trochę rozmów  

i śpiewu, co by była równowaga. Ksiądz Janusz, towarzy-
szący pielgrzymom, starał się przekonać nas o ważności 

modlitwy w codziennym życiu. A na miejscu, właściwie na 
schodach prowadzących do kościoła, wita nas Kustosz 

Sanktuarium, ks. Piotr Miszczyk. Po czym rozpoczyna się 
uroczysta koncelebrowana Msza święta. Naszym parafia-

nom towarzyszyły również osoby spoza parafii. – O piel-

grzymce dowiedziałam się od zaprzyjaźnionej klientki  
p. Ewy - opowiada p. Magda Teter, zamieszkała w Krzeszo-

wicach, a prowadząca sklep na terenie Trzebini i pielgrzy-
mująca z całą rodziną. Widać, jak różnymi drogami Maryja 

prowadzi do Jezusa… 

Małgorzata Orszak 

Magda Teter opowiada o swoim pielgrzymowaniu do Płok: 

Do Sanktuarium Płockiego pielgrzymowałam ze swoją mamą 

trzydzieści lat temu na koronację Cudownego Obrazu, mając około 

cztery lata; tyle, co teraz moja córka Sarah. A w sobotę decyzja 
była błyskawiczna. Namówiłam męża i dołączył do nas chrześniak 

Natan. Nasz synek Samuel ma dwa latka, jechał w wózku, grzeczny 

jak nigdy. Sarah całą trasę przemierzyła na własnych nóżkach, czy-
niąc ze mnie przez to oczywiście najbardziej dumną mamę w całej 

okolicy. Absolutnie wszyscy jesteśmy bardzo zadowoleni i szczęśliwi 
z tej wyprawy. Atmosfera świetna, tempo odpowiednie dla wszyst-

kich pielgrzymów. Śpiew, modlitwy i słowo prowadzącego duszpa-
sterza sprawiły, że kilometry szybko ubywały.  

Na pewno, jeśli Pan Bóg pozwoli, za rok znowu wyruszymy  

z Trzebini do Płok. Mam tylko nadzieję, że uda nam się zwerbować 

jak najwięcej znajomych, gdyż jedyne, co mnie zdziwiło, to mała 
frekwencja na tak wspaniałej trasie i w tak cudownej pielgrzymko-

wej tradycji… 
Magda, Robert, Sarah, Samuel Teterowie i Natan  

w drodze do płockiego sanktuarium. 


